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Przedłożenie urzędnicze. 


Wladań. Wniesione wczoraj przez rząd w Izbie 
przediożenie urzędnicza opiera się w ogólności na 
pragmatyce służbowej, wniesionej w r. 1909, je 
dnukżu w ważnych punktach wprowadza zmiany, 
uwzględniając rezultat dotychczasowych obrad par- 
lamentarnych. 

Istutna zmiana polega na nstalenin praw urzę- 
dników na poln awansu czasowego bez »plywa na 
rangę. Przedłożenia odróżnia w rozmaitych gałę- 
ziach słażbowych zasadniczo, stosownie do wy kaztał- 
cenia, pięć grup nrzędników. 

Weding tego podziała nrzednik 2 ukańczaRą 
szkołą średnią | wykształcaniam akadamickiam, 
biorąc pod uwagę wliczalne lata słnzby, osiągnie 
najpóźniaj za 22 lat płacą 7 rangi. 

Urzędnik ze skończoną azkołą średnią, kursa- 
ml akadamickiami oraz państwowym ogzaminam 
akademickim najpóźniej za lat 19; nrzędnik u ukoń- 
czoną szkołą średnią za 22 lar. 

Drzędnik z 4 klasami szkały średnia] oraz spe- 
eyalnym egzaminem zawodowym za 36 lat oslagnia 
płacę 8 rangi; urzędnik z wykształcaniam wyższem, 
niż azkala ludowa, pa 18 latach oaiągnia płacę 8 
rangi. 

nk wymagany dla osiągnięcia płacy wyższej 
rangi, zostaja skrócony. Odpowiada to ogól- 
nym stosunkom awansowym, wprowadzonym w kwie- 
tnin b. r. na kolejach państwowych. Ozas służby, 
odbytej przez urzędnika i praktykanta, przyjętego 
przed wajściem w życie pragmatyki służbowej, zo- 
atanie odpowiednia nwzęlędniony przy wypośrodko- 
wanin terminu awansn czasowego. Podobnie urzę- 
dnikom cert) fikatystom policzony będzie częściowa 
czas „chotniczej slażby wojskowej. 

Ogólne postanowienia o prawach i obowiązkach 
mrzęaników są prawie równobrzmiące z poprzednim 
projektem. Postanowienia co do dopnszczałności 
mdziała urzędników w stowarzyszeniach są w no- 
wem brzmienin nłożone wedłng analogicznych po- 
stanowień pragmatyki służbowej bawarskie). 

Zarządzenia o poprawie ałużących, podurzędn|- 
ków, straży bezpieczeństwa i skarbowej, żandarmów, 
siażby kontraktowej i robotników państwowych za 
mierzone są w drodza administracyjnej. 


Proces Wiegusza Wawraka. 


O zamacn rewolwarowy na ministra Hachankur- 


Roaprawa przeciw uprawcy zamachn na mini 
stra Hochenburgera, Nieguszowi Wawrakowi, wy- 
kazuje, że jest to człewiek o bardzo małej inteli- 
gencyi, alkoholik, który nasłuchał sią wiele socya- 
Matycznych teoryi, ala nic nia strawił, Przyznaje 
on się, na zapytanie, znpełnie jasno do czyna; 
przyznaje się też, że miał on zamiar ministra 2a 
strzelić. Opowiada on, że na Bocyalizm naprowa- 
dziło go czytanie Tołstoja, ała nie bardzo nmie 
ten socyalizm określić. W praktyce teorya swoja 


CZARODZIEJ 


Wilki remana dramatyczny 
przes MLIIOFITAŁA ZEV.AOO:i 
(Ciąg dalazy). 


— Panie! — powiedział Rolaud. — Mówiłem 
z wielkim prefektem. Małżeństwo z Florą przyj- 
dzie do skutku, jeżeli tylko zgadzasz się na niel 

— Naturalnie, że się zgadzam. Król obiecał 
ogromnie wyposażyć małą. 

— Panie! Mam długi! dużo długów... 

— "Tysiąc talarów na słowo! To wiele! Ale 
idź jutro do mego płenipotenta, będziesz je miał! 

— Paniel Prowadzę nieporządne życie! Jestam 
zrujnowany! Mój dom oblegają wierzyciele. 

— Wyrznć ich przez okno! Żegnaj, Rolandzie, 

— Niel Ojcze mnsisz mnie wysłachać! Przed 
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ńlubem mnazę zapłacić długi, około dwnstu tysięcy 
talarów... 

— Posag, mój synu, pokryje to. Posag! Myśl 
« poaagu, przyrzeczonym przez króla, 

— Nie otrzymam go przecierz, dopóki Flora 


zużytkował tak, że jak opowiada, odziedziczywszy 
po ojca 2500 kor. w majn b.r natychmiaat 1800 
kor. rozdzielił między przyjaciół. Nie umie powie- | 
dzieć, po co jechał do Wiednia. Twierdzi, że ma 
jąc jeszcza kilkaset koron rozmawiał z przyjaciół- 
mi, którzy mn powiedzieli: „Wydajesz tyle pienię- 
dzy. a nie nie widziałeś, jedź da Wiednia“, 

Że w Wiednia udał się do parlamentn, tłóma- 
czy swojem wielkiem zainteresowaniem sprawami 
parlamentarnemi. Rewolwer nia był kopiony dla 
zamachu. Nosił ga zawsze przy sobie, bo jak twier 
dzi, w Sebenico wszyscy noszą przy sobie broń. 
Zapytany, czy przyszedł do parlamentu z zamia 
rem zabicia ministra, stanowczo temu przeczy. — 
Chciał słyszeć módiącego dra Adlera; podczas je- 
go mowy zapalił sią i widział, jak twierdzi, że 
minister Hochanburger się śmiał. Ktoś nawet krey- 
koal: 

„Czego się pan śmiejesz ?4 

To tak go eborzyło, że pomyślał sobie: 

„Nie będziesz Rię już więcej śmiał”. 

Wydobył rewolwer i strzelił. W śledztwie ze 
znał, że celował; abecnie okazuje się, że nie ro 
zamiał, o eo go pytano i co wyraz odnośny po 
niemiecka znaczy. Poprostu strzelał kilkakrotnie 
w kierunku, gdzie siedział minister. 

Sprawa z owem śmianiem się ministra Hochan- 
bargera wyjaśnia się w ten sposób, ża dr Ho. 
chenbarger ma pewien nie schodzący mu z ust 
grymas, który dla nieznających go wygląda jak 
śmiech. Rzeczywiście być może, że Niegosz my- 
Ślał, iż minister się śmieje Całe jego tłómacze- 
nie sią wygląda dość prawdopodubnie. Nie prze- 
czy on, że chciał ministra zabić, jednakża 2a- 
przecza jakoby da parlamentn w tym celu przy- 
szedł. 

Następnie przesłnehiwano jego przyjaciół i zma- 
jomych jako też jego przełożonych z czasu slużby 
wojskowej. Wyatawili oni zgodnie oskarżonemu 
bardzo dobre Świadectwo. podali jednak, że Nie 
gnsz bardzo łatwa popadał w wzburzenie i ro- 
hił wrażenia człowieka nie całkiem normalnego. 
Matka oskarżonego zeznała, że ojciec jego był 
nałogowym pijakiem i zmarł skatkiem opiłsiwa. 

Dzisiaj przesłuchani będą: prezydent mini- 
strów hr. Stürgkh i minister Hochenburger jako 
świadkowie. 


Niegusz Wawcak, 


nie będzie moją żoną... Prócz tego muszę odnowić 
dom i postawić ge na stopie godnej ciebie, To 
też uczyni conajmniej sto tysięcy talarów... 

— Posag — Rolandzie — posag! 

— Panie! Przychodząc do przytomności wi 
działem izę w twojem oku! Żywisz więc widać oj- 
cowskie ku mnie nezocie Bługosławię tea moment, 
w którym mogę przemówić do twego sercal Panie! 
Prócz dłagów i konieczności postawienia domn na 
przyzwoitej stopie, mnszę pomyśleć o sobie: cho 
dzę w łachmanach. Mnszę też narzeczonej ofiara- 
wać prezenty w bieliźnie, ankniach 1 kosztowno 
ściach; to wynianie około dwustu tysięcy... 

— Żegnaj, Rolandzie! Idź spać, mój synu! — 
rzekł marszałek 2 hamowaną wściekłością. 

— Mój ojcze! Dokładnie wszystko obliczywazy, 
musisz mi dać pięćset tysięcy talarów! 

— A więc chyba zastawię mój pałac i moje 
urzędy dworskie! I srebra prababki. 

Marszałek wydawał się spokojny. Tylko poli- 
ezki mn drżały cd tłamionej v ściekłości. 

— Panie! — powiedział Roland. — Od chwili, 
kiedy jestem narzeczonym Flory, trzeci to jaż raz 
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Wybory do Izby handlowej. 


Wywiad z członkiem Izby, radcą m. G. G. Bazesem. 


W obecnej kampanii wyborczej radca G €, 
Bazen uchodzi znowu za esynnik najwpływe- 
wany í decydujący Przeclw niemu tedy głównie 
kieruje wię atak połączonej opozyeyi w kołach 
kupieckich, jako joż miemal przeciw symbolowi 
obecnego porządka Zarówno jednak przeciwnicy 
jak zwolennicy r. Bazesa zgodnie przyznają, że 
w akoyl publicznej nie szuka on bynajmniej 
«noblstych korzyści | że traktuje poliwykę jako 
„Bztnzę dla sztuki”. 

Wobec tego redzkayi naszej wydało się rse- 
e14} pożądaną a nle pozbawioną pikantoryi — 
zasięgnąć wprost u r. a Informacyj, jak 
się ma sprawa z jego wpływami za tek 
wyborów i jskiemi kieruje się zasadami 
w akcyi wyborezaj? 

Radca G. G. Bases przyjął naszego współ 


przedstawiam ci położenie moje. Poraz pierwazy 
żądałem niedmiukrać ata tysięcy. Odmówileś. Bta- 
rałem się inaczej obrachować. Poraz drugi zażą 
dałem szóścinkroć stu tysięcy, dowodząc, że zale- 
dwie dam sobie z tem radę. Spotkawszy się zno 
wu z odmową, zacząłem obliczać jeszcze inaczej. 
A teraz mówię ci, Panie, daj pięćkroć chociaż, a 
potrafią podtrzymać honor mego domn i naszego 
nazwiska. Co mi odpowiesz? 

— To, co odpowiedzialem za pierwszym i za 
drogim razem: Otrzymasz Rolandzie pięddziesiąt 
tysięcy t.larów w przeddzień małżeństwa. Możesz 
mi wierzyć synu, że to piękna samka. 

— Mówiłeń ojcze, sto tysięcy! — zawołał 
Roland. 

— Omylilem się synu! Zresztą podobnie jak 
ty i ja ponownie obliczyłem się. Ach! fi! Te kwe- 
stye pieniężne są doprawdy wprost wstrętnel.. Da 
widzenia Rolandzie] 

Młodzieniec uchwycił ojca za ramię i zbiadł. 

— Panie! wiadomo ogólnie, że jesteś boga- 
tymi — zawołał. — Maaz trzy, lub cztery milio- 
ny! Może być, że jesteś bogatszy od króla! Jam 


dolfa Herliczki 


W KRAKOWIE 


Już sama firma ciesząca się światową renomą 
daje zupełną gswarancyę za dobroć gatunku 


pracownika bardzo uprzejmie — a wyjaśnienia 

jego, którym nie zbywa na utajonym złośliwym 
dowcipie, niewątpliwie zainteresują szerokie sfo- 

ry eaytelai 

— Każdy człowiek ma pewną dozę próżuości — 
mówił p. radca Bazea — i ja ją poniadam, lecz 
mimo to nie starałem się osobiście nigdy o żadne 
zaszczyty. Natomiast moi przyjaciele nważali za 
stosowne, abym był członkiem Izby handlowej. 
A było to tak, Przed 6 laty — były wówczas wy- 
bery do lzby handi. — 10 członków Isky handl. 
zebrało się — celem omówienia wyborów - a był 
między nimi także p. Izak Holzer. I mnie do 
tego grana zaproszono jako delegata kapiectwa, 
mimo, iż członkiem Izby nia byłem. Zapronzona 
mnie zaś dlatego, że ja jedyny z pośród kupców 
żydowskieh utrzymywałem kontakt z knprami 


twój eyo jedyny. Dwa miesiące temu nie mogłem 
należeć do turnieju królewskiego, ponieważ pła- 
tnerz odmówił mi kredyta. Dwa tygodnie temu 
cofuąłem się w czasie gry od partyi. którą mi pro- 
ponował książę Sakaudyi. Jestem najuboższym 
wóród szlachty dworu. Jutro będę zmnazony sprze- 
dać dwa moje bojowe ramaki. To hańba, paniel 
Lokaje mają chęć porzncić mój dom i sznkać s0- 
bie bogatszego. A ty, mój ojcze, możesz to wnzyst- 
ko znieść.. A więc, panie, oto ostatnie moja slo- 
wo! Nigdy więcej nic od ciebie żądać nie będę i 
nie chcę twych pięćdziesięciu tysięcy talarów! 

Roland puścił marszałka i szybkim krokiem 
poszedł ka przyjaciołom, którzy wciąż nań cze- 
kali. 

— I cóż? — spytała chórem młodziat. 

— Powiadają — odrzekł Roland, — ża ten 
dyabelski czarodziej, ten Nostradamus umie robić 
zdoto! Czy dajecia temu wiarę? I czy sądzicie, że 
zachce kupić moją duszę?... 

— A na, sądzę, że tak) — rzekł x uszczypii 
wym uśmiechem Brantome. 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


WZORY 
na żądanie 
DARMO 
I epłatnia. 


chrześcijańskimi. Muszę zaznaczyć w tem miejscu, 
łe ja jaczcze przed 12 laty starałem się a powięk 
szenie ilvści mandatów izbowych dla kupców chrza 
ńcijańskich, Wrzała wówczas zacięta wałka wybor- 
cza z ówczesnymi prowodyrami w Izbie a w walca 
tej nie mały ndział brali pp. wicepr. dr Szarski 
ir. m Angost Porębski. Właściwa akcya wów- 
czas przed 12 laty się nie udała i zostaliśmy tylko 
t zw. „nachschublerami”, t. j. uzyskałiśmy po 
wybranych członkach Izby największą ilość 
głosów. 

— Mialem wkrótce potem sposobność zadokumen 
tować moje zapatrywania wuhec kupców chrześci 
jsńskich, bo będąc w 2 kmryach „nachschable- 
rem“ i gdy przypadek zrządził, że moi poprzedni- 
cy się nsuwali, dwa razy robiłem miejsca kup 
com chrześcijańskim, a mianowicie dr Szarskiemn 
ip. A. Porębskiemn. 

— Wracam teraz do tego małego zebrania z przed 
6 laty, o którem poprzednio wspomniałem. Otóż 
wszyscy owi panowie w liczbie 1 -cia zob awią- 
zali się wówczas słowem honoru, że złożą 
mandaty swoje, jeżeli ja nia przyjmię wyboru da 
Izby. To spowodowało mnie, że mandat do Izby 
przyjąłem i w ten sposób zostałem przed 6 laty 
członkiem Izby. 

— Wszedłszy do Izby nie ubiegałem się nigdy o 
apecyalnc godności. Jestem zwykłym człenkiem Izby 
i nić poza tem Nie jestem członkiem ani Rady ka 
lejowej, ani cłowej, ani przemysłowej, nie należę 
do prezydynm — słowem, nia piastaję żadnej w Izbie 
godności, któraby uprawniała do tytała „e k. radcy 
komercjalnego*, lnb choćby do.. jeżdżenia koleją 
I klasą, W Izbie starałem się odrazu o utworze 
nia stypendyów dla rękodzielników i kupców, chcą 
cych się dalej kształcić w ewym zawodzie i sta- 
rania te moje zostały nwieńczone pomyślnym ska 
tkiem. 

— Ale wyływy posiada pan radca znaczne! 

— (o do moich wpływów, to zaprawdę maszę 
z sobą walczyć — mówił p. Bazes — nim wyznam, 
że doprawdy nie wiem, gdzie i w jakim kie- 
ranku ja mam te wpływy? Słyszę o moich 
„*pływach* najmniej 10 razy dziennie od naj 
rozmaitazych petentów, którzy mnie proszą © ró- 
żne grzeczności. (łdy mówię petentom, że przece- 
niają moje wpływy, odpowiadają mi, że „ja wszyst 
ko potrafi” i że „wszystko odemnie zależy“, A to 
się już tak w Krakowie utarło, że z wazystkiemi 
sprawami najrozmaitsi ludzi do mnie chodzą. Za- 
atanawiam się, czy dla ułatwienia drogi nia po 
winny być w Krakowie drogowskazy z napisami: 
„Tędy się idzie do Bazesal..* 

— Co sią tyczy mojej działalności w Izbie, to 
zawsze starałem się, aby do każdej czynnuści 
w Izbie — zwłaszcza, gdzia Izba wysyła swych de- 
legatów — dobierano odpewiednia osobistości. Prze- 
dewszystkiem zań atarałem Bię o to, aby klacz 
radców żydowskich i chrześcijańskich, zmienił 
się na korzyść tych ostatnich. Robiłem 
to zaś li tylko w interesie ntrzymania dobrych 
stosunków między kupcami żydowskimi a chrześci- 
jańskimi w Krakowie. 

— A opowiadają, że pan radca mianuje człon- 
ków Izby ? 

— Przyznaję, że takie zdanie utarło się w Kra- 
kowie. Wszyscy mówią: „Bazes miannje rad- 
ców Izby handl!“ Zdaje mi się, że zdanie to 
polega w części na ntartej opinii, 12 ja posiadam 
przamużne wpływy i znaczeme w Krakowie a po 
części na opinii, iż ja jestem kom petentny 
„W sprawach wyborczych! Dziwię się tyl- 
ko, że mnie sąd krajowy na podstawie tej o A 
dotychczas nie mianował „sądowym 
znawcą w sprawach wyborczych! Je- 
atam tak śmiały twierdzić, że powyższa opinia 0 
mnie polega po większej części na fakcie, iż stara 
łem się w życiu rozmaitym ludziom dobrze czy 
nié — radą i innymi sposobami. Nie dziw zatem, 
że mam bardzo wielką ilość lodzi szczerza mi od 
danych 

— Podobno jest opozycya przy obecnych wy- 
borach Izbowych ? 

— Przy każdych wyborach, do każdej insty- 
tucyi — ciągnął dalej p. Bazes swe interesujące 
wywody — jest opozycya. Nie dziwię się temo, 
gdyż jest to objaw dodatni i wprost pożądany. 
Lecz n nań, jeśli ktoś raz dostanie sią do jakiej 
instytucyi. nigdy nie czuje zmęczenia. Nie 
przeczę. ża w tych usiłowaniach zatrzymania pis- 
stowanej godności na zawsze, tkwi niejedno- 
kretnie szczera chęć pracowania dla dobra ogóło. 

— Wracając do opozycyi w Izbie, to nieje 
dnokrotnie źródła jej leży w samych — zresztą 
słasznych — ambicyach rozmaitych panów z 
młodszej generacyi, którzy się rwą do pracy Ale 
te wszystkie ich starania a mandaty atoją w sprze- 
czności z rzeczywistością, gdyż jest fizyczną mie- 
możliwością wybrać tylo radców, ilo jest kandy- 
datów. 

— [sha składa się z 38 członków, a teraz przy- 
chodzi do wyboru 13 członków, z których 13 da 
wnych członków siara się nadal o swoje dotych- 
czasowe mandaty. Sześć mandatów czeka 


D 


zegarki, zegary, budziki 
pierścionki, kolczyki oraz 


Emili Goldwasser iyik 


obsadzenia nowemi osobami. — Muszę 
otwarcie powiedzieć, ża przy usiłowaniach uzyska- 
nia mandatu, kandydaci poszczególni niejednakro- 
tnie nie liczą się z warunkami. Najgersi są 
tak zwani kandydaci „famiłijni”, którzy 
chcą sią dostać do Izby, mimo, iż jeden lab 
dwaj członkowie ich rodziny piastują 
jnż godności członków Izby. Podobny wypa 
dek jest podstawą całej obecnej „agita- 
cyi opozycyjnej”, na lep której idzie potem 
bardzo wielka ilość niekrytycznych 
kupców! 

— Ale kto przeprowadza wybory do Izby? 

— Osobna organizacya wyborcza. Obecnie, 
jak przy wyborach po inne lata, utworzono ko- 
mitet wyborczy, złożony z samych knpców żydow 
skich, który to komitet, po ukończenia potrzebnej 
akitacyi, zastanowi się, wspólnie z komite 
tem wyborczym chrześcijańskim, nad 
poszczególnymi kandydatami. 

— Do tego komitetu żydowskiego ja natnralnie 
należą i jeżeli się który z kandydatów do mnie 
zglawi, daję mn odpowiedź, że kandydaturę jego 
przedłożę do decyzyi pełnemu Komitetowi. Jestem 
atoli pewny, że na 10 kandyda.ów zgłaszających 
się do mnie, 3 kandydatów nie wierzy, iż 
ja sam nie decyduję i uważają to za 
pusty frazes! Zapewniam pana jednak, że tyl 
ko komitety i li tylko komitety decydają o kaa- 
d;ydatarachł 

Jeateśmy obecnie — kończył p Bazes — 
w pelni agitacyi wyborczej. Agitacya adbywa się 
tylko przy pomocy środków legalnych. Było to 
zawsze staraniem mojem i moich przyjaciół, aby 
wybory odbywały się bez korapcyi — 
Przyzneję, że każdy z kandydatów składa pewną 
kwotę do rąk puszczagólaych komitetów a pienię 
dzy tych — pod kontrolą dwóch członków zosta 
jących — używa się na pokrycie kosztów agita- 
eyi. jak druki, portorya, siły pisarakie i t d. Po 
zostałą zaś resztę, pad tą samą kontrolą, rozdaje 
sią w przaciąga 3 lecia między podapadłych kap 
ców i biednych stadentów — naturalnie w dy 
skrecyi. Minęły już bezpowrotnie te czasy, gdy 
to przed 16 laty trzeba było np. dọ Rzeszowa 
posyłać „dygnitarzom lokalnym“ kil 
kanańcie tysięcy (w goldenach, nia w koro- 
nach) na przeprowadzanie wyborów! — 
Obecnis wybory s4 czyste, ręczę panu 
za to! 


O upaństwowienie szkół średnich 
T. 8. L. 


Depntacya T. S. L, o której wyjeździe da Wie 
dnia onegdaj donosiliśmy, udała sią wczoraj pod 
przewodnictwem prezesa Koła polskiego dr Bilin- 
skiegn i posłów dr Germana, dr Głąbińskiego, hr. 
Skarbka. ka. Londzina i dr Michejdy do prazyden- 
ta gab. hr. Sturgkha, który przyjął deputacyę w to 
warzystwie ministra oświaty dr Hussarka. Prezes 
dr Biliński przedstawił trudna pułożenie szkolni 
ctwa na Sląsku, niaprawidłaowości, jakich 
się dopuaszezają władza tamtaejszei rog 
goryczenie indności polskiej, stanowiącej w Cie- 
szyńskiem 61 pre. i prosił © uwzględnienie żądań 
Sląska ze stanowiska interesów polskich i atano- 
wiska sprawiedliwości państwowej Imieniem Sląska 
przedstawił żądania ludności p. Filasiewicz Pra 
zydent gabineta odpowiedział szczególowo na po 
szczególne poatałaty i przyrzekł szybkie i o ile 
możności pomyślaa ich załatwienie. Dr. Biliński 
przedstawił dalej trudne położenie finan 
sewa T.S. L., które jest zmnszone działać nia 
tylko w Galicyi tam, gdzie niema szkół, alə i na 
Sląskn w zastępstwie państwa. Prezes T. S. L. dr 
Handrowski przedstawił szczegółowa cele Towarzy- 
stwa, a zwłaszcza cel szkoł polskich w Białej 

Prezydent gabinetu oświadcził, ża weźmia pod 
rozwagą subwancyanawanis tych szkół palskich, 
skoro utrzyma odpowiednia wnioski od Rady szkol- 
nej we Lwowie. 

Minister oświaty dr. Hussarek w kiikn słowach 
przyrzekł, że życzliwie traktować będzia sprawy, 
należąca do jego resortu, 

Po skończonej audyencyi p. Filasiewicz podzię 
kował gorąco prezydynm Koła polskiego za zają 
cie się tą sprawą. 


Odparty napad bandytów. 

Z Łowicza w Królestwie Polakiem donoszą: Na 
majątek p. Grabińskiego, Walewice, w pow. łowic 
kim, napadli w tych dniach w nocy bandyci Do 
stawszy się do pałace przez oranżeryę, przez bi- 
bliotekę, mały salonik, zbrojownię, z której zapa: 
kowali najcenniejszą broń, stamtąd ndali się do 
gabinetu i tam usiłowali rozbić kasę ogniotrwałą. 
W sąsiednim pokoju leżała chora córka właściciela 
majątkn; nałyszawszy szmer, wysłała ochmiatrzynię 
do ojca, który ma sypialnię na górze, z zawiada 
mieniem, ża ktoś jeat w gabinecie. P. Grahiński, 
uzbrojony w sztucer i rewolwer, zeszedł na dół 
i w gabinecie spostrzegł bandytów, do których za 
czął strzelać. Bandyci, zaskoczeni niespodziewanie, 
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zabrali jednego z towarzyszów ciężko ranionego 
(lub zabitego, jak wnoszą domownicy z dnsego 
mpływu krwi) i na przygotowanej farmanca ucie- 
kli przez pola, pozostawiając w pałacu zapakawa 
ną broń za zbrojowni, fotra, kandelabry i dużo 
przedmiotów srebrnych, przygotowanych do wynie 
gienia. Bandyci zaopatrzeni byli w latarki nocne. 
Córka p. Grabińskiego, w czasie strzelania do gra 
biezców, świeciła ojcu. Bandyci, uciekając w po 
płochn, pozostawili na miejsca dwie marynarki 
i baty. Do tej pory na ślad bandytów nie natra 
fiono. Majątek Walewice znaay jest z historyi, 
jako własność pani Walewskiej. Wspaniały ten 
pałac był wystawiony na przyjęcia Napoleona I 


Wojna włosko-turecka. 


W sprawia blakady. 

Konstantynopol. Jak słychać, Porta poleciła am 
basadorom, aby zawiadomili mocarstwa, iż wobec 
tego, ża odpowiedź Włoch rezygnująca z blokady 
Dardanelów, nie wyklocza ataku na Dardanele. 
Porta widzi sią zniawoloną wydać zarządzenia dla 
obrony Dardanelów. 

Kaonstantynnpol. „Osm. Lloyd* donosi, że Wło- 
si wprawdzie odstąpili od zamiaro blokady Dar- 
danelów, chcą jednak blokować porty tureckie w 
Małej Azyl I na morzu Egejskiam 

Walki w Trypolisie. 

Konstantynopol. Ministerstwo wojny ogłasza 
depeszę komendaata Nasseda beja z Trypolisa z d. 
27 bm, która donosi, że ekombinowana bryga 
da rozpoczęła dzień przedtem atak, by odciąć Tor 
kom odwrót. Z powoda zaciętego opora nieprzyja 
ciel wieczorem się cofnął na swoje poprzednie sta. 
uowisko Ponlaważ linla turecka była zagrożoną, 
Turcy cofnęl. się. Nieprzyjaciel, zdaje mę, miał 
wielkie straty. 

Rzym. Ajencys Stefaniego donosi z Benghazi 
o skutecznej eperaeyi latającej kolnmny pod ko 
mendą jenerała d'Amico Kolamna ta zaatakowała 
bedninów, którzy w znacznej liczbie zebrali się w 
odległości 7 km. od forpoczt włoskich. Bednini 
ponieśli klęskę i prawie wszyscy zginęli na pola 
walki. Straty włoskie wynoszą 10 zabitych i 80 
rannych; bliższych szczegółów brak. 


Przeciw oderwania GhetmszczyZny. 


W sali Tow. drmukratycznego odbyło się w dniu 
rocznicy listopadowej zebrania celem omówienia i 
p .tępienia nowego gwałtu, jakiego rząd rosyjski 
dopuszcza się na Królestwie Polakiem, odrywając 
od niego szmat kraju, aby go zrnayfikować i utwa- 
rzyć nową „zachudnio-rosyjską* gabernię. Chodzi 
w sprawie chełmskiej e 10000 kilometrów kw. ia 
bliska milion ludności, złożonej z 467000 katoli 
ków, 278.900 prawosławnych i około 250.000 ży- 
dów. 

Jak się bronić przeciw temu gwał- 
tawi, który znalazł aprobatę nacyonaliatyczno- 
październikowcowej Dumy i z początkiem przyszłego 
rakun stanie się faktem dokonanym? 

Pytanie ta zadał redaktor K. Srokowski na 
wstępie swego doskonałego referatu w sprawie o- 
darwania Chełmszczyzny, nbolawając, iż sprawa ta 
zbyt mało dotychczas pornszyła opinię 
publiczną w Galicji. 

Wprawdzie zapobiedz gwałtowi nie zdołamy, 
ale zaprotestować powinniśmy przeciw niemu do- 
bitnie — a rząd anstryacki ująć sią winien 
za nami, bo zamiar rosyjski jest pogwałceniem 
uznanego przez Austryę traktatn wiedeńskiego 
z r. 1816, mającego walor międzynarodowy. 

Referent zaznacza, że Pułacy są siłą w Aa 
stryi, z którą rząd liczyć Bię musi. Polityka gali 
cyjska w ostatnich latach za mało uwzględnia nie- 
bezpieczeństwo rosyjskie. Obrona kresów zacho 
dnich, walka z hakatą wyczerpoje siły nasze, a 
za mało myślimy o zajęcia franta przeciw Rusyi 
Trzeba teraz znów bardziej zwrócić się na wschód 
i skorzystać przytem z aatagonizmu, jaki między 
Austryą a Rosyą od wielu lat istnieje, a który 
od dwa lat znacznie się zaostrzył. My Po 
łacy stoimy między temi oboma państwami i win 
niśmy z tej sytnacyi skorzystać, aby rządowi au- 
stryackiema otworzyć oczy ma sprawę chołmską 
Anatrya posiada interes w tej sprawie i jest rze 
czą polityków polukich przedstawić w Wiednia, 
że sprawa chełmska jest momentem, nadającym 
sią do wyzżyskania. Podnieść należy, że ziemia 
chełmaka leży na granicy Galicyi, że więc są ta 
w grze gprawy militarne, że chodzi dalej o lo- 
dność katolicką — należy więc jawnia i zgodnie 
z prawem międzynarodowem w Petersburgu wy- 
atąpić. 

Drogą do akcyi tej jest parlament | Intarpa- 
lacya. (Referent jednak sceptycznie zapatrnje się 
na kwestyę, czy Koło zachce taką interpelacyę 
podnieść). 

Ostatecznie wywody swoje red. Srokowski za- 
kończył następującą razolucyę : 

Zważywszy, że zamierzona oderwanie od Kró 
lestwa Chełmazczyzny, celem poddania jej tam 
bezwzględniejszej rasyfikacyi, jest nowym gwał 


5 


w pobliżu 
Magistratu 


w Krakowie 


tem bezzasadnym i bolesnym ciosem, jaki spada 
na Królestwo polskie członkowie Tow. dem. wzy- 
wają dem członków Koła polskiego, aby spowo- 
dawali wniesienia w parlamencie imieniem catego 
Koła Intargelacya da rządu co do tego, czy rzą- 
dowi tema jest znany ów zamiar rządu rosyjskie- 
go i co zamierza on uczynić wobec tego, ża oder- 
wanie Chełmszczyzny stanowi pogwałcenie także 
i przez Austryę uznanych poatanowienień kongre- 
su wiedeńskiego i że zagraża ona w wysokim 
stopniu spokojowi i bezpieczeństwu państwowemu 
Austryi? Nad edpowiedzią rząda powinno Koło 
polskie spowadować dyakusyę w parlamencie i sama 
wziąć w niej ndział. 

Dalej wzywają zebrani wydział Tow dam, 
aby nie zwlekając, zorganizował szerag wlaców 


| po m astach zachodnio galicyjskich Specyalnie dla 


omówienia sprawy chełmskiej, 
Po dłoższej dyskusyi nchwalono powyższą re- 
zolucyę 


— 


Z kraju. 


Wadowice. (Nowy kierownik starostwa. — 
Repertuar u'oczystości i zabaw na grudzień). 
W obiegłą sobotą objął urzędowanie nowy kiero- 
wnik wadowickiego starostwa, radca namiestnictwa 
Autoni Poyłodowski Pamiętna przed laty słowa 
radcy Gepperta do młodego hr. Sz, który przybył 
wtenczas na praktykę do dyrekcyi skarba: „My 
tylko dwaj w Wadowicach możemy się ze gobą 
stykać, bo mnie rodzi Stoj, a hrabiego Starz“ — 
charakteryzują chyba dostatecznie ubieglą epokę, 
jaka panowała w waduwickim pałacn różowym. 
Kto mie bsł ożeniony choćby z ubogą knzynką ja. 
kiego b. ministra, uważany był za zero, A w do- 
datku nieraz był traktowany przez „ty“. Komisa- 
rzy nie zapraszano na przyjęcia; dopiero gdy radcy 
Geppertowi przydzielono przed kilku laty na parę 
miesięcy do pomocy starostą Wacława Jałowickie- 
go ze Lwowa, karmazyna 2 rodo, stosunki zmieniły 
sią nieco na lepsze i pierwszy raz włenczuk za- 
proszono zdziwionych komisarzy na przyjęcie de 
pałacu różowego. W radcy namiestnictwa Antonim 
Pugładuwskim, który jest znany w krajn jako gan- 
tleman w całem tego sława znaczeniu, witamy znów 
powrót do dawnych świetnych czasów — do owej 
błyszczącej ery stosunków i życia towarzyskiego, 
jaka panowała za rządów 6. p. starosty Mięsowicza 
i obecnego radcy dworn w ministerstwie dra Da- 
najewskiego. 

Tow. „Sokół“ nrządza dnis 3 gradnia „Uroczy- 
aty wieczorek listopadowy“; „Czytelnia urzędnicza” 
zabawę dla dzieci „na św. Mikolaja" we wtorek 
dnia 6 gradnia; Tow. Pań św. Wincentego a Pan- 
lo „Wentę* dnia 17 gradnia — oprócz tego zapo- 
wiadają się trzy zabawy na Sylwestra w „Czytel- 
ni urzędniczej“, w „Jagiellonii“ i w sali balowej 
Schanzera dla kocharek i pokojówek; ta ostatnia 
cieszy sę zawsze wielkiem powodzeniem. 

Niapslomlos. Włamanie do urzędu podatko- 
wego. — Szkarlażyna) W daw 28 lnutopada za 
alarmowane rostało nasze miasteczko na wiado- 
mość że nbiagłej nocy okradziono tnt. urząd po- 
datkowy i zabrano znaczniejszą gotówkę. Wieść 
ta podawana z ust do ust. Brosla niebawem do 
niebywałych rozmiarów. Tymczasem rzecz cala 
przedstawia się następująco: W nocy z 27 na 28 
listopada nieznany sprawca Korzystając z tega, ża 
przy tutejszym orzędzie podatkowym w porze no- 
cnej brak należytego dozora, wybitym poprzednio 
otworem w położonej nad kasą izbie szkolnej, do- 
stał się przez sufit da pokojn. w którym mieści 
sią kasa i tu ze stolika poborcy p. Kluska zabrał 
około 60 koron, stanowiące własność p. Kluska, a 
na tępnie po stojącej obok szafie wydostał sių na 
wclność. Mimo natychmiastowych skrzętnych ba- 
dań kamendanta posterunkn tnt żandurmeryi p. 
Dydnszki i inspektora policyi miejskiej p. Woja- 
8a, sprawcy dutąd niezdołano wyśledzić. 

Prawdopodobnie włamania dokonał ktoś do- 
brza za składem domu obznajomiony, choć co pra- 
wda na szczęście niezbyt jeszcze „wyszkolony*, 
gdyż nie rnazył głównej kasy, w której znajdowało 
się właśnie wtedy przeszło 30000 koron. 

Grasająca tntaj i w okolicy ud kilka miesięcy 
szkarlatyna, zabiera prawie cadziennia bardzo 
wiele ofiar — przeważnie wśród dzieci — wobac 
czego otwarcie chwilowo zamkniętej szkoły, było 
conajmniej przedwczesne. 

Z Kalwaryl. W dnin 25 bm. urządzono w -tū 
tejszym gnieźlzie sokolam uroczyste otwarcie 
własnego doma. — Uroczystość otwarcia sal 
traktowano jako nroczystość lokalną, gdyż poświę: 
cenie budynku nastąpi z wiosną 1912 r. W sali 
ćwiczeń przystrojonej zielenią zgromadziła się 
rzesza inteligancyi i mieszczaństwa. Imieniem gnia- 
zda powitał zgromadzonych prezes Szpunar. Bor- 
mistrz p. Mudelski zachęca gorąco, by i miesz- 
czaństwó również zaciągnęła się pod sztundar 
„Sokała*. W imienia I. okręgn aukolego przeina- 
wiał prezes „Sokoła“ waduwickiega Gołomb. 

Dalszą część programu wypełniły wystepy no- 
wo zorganizowanego pod batotą droha Hankiewi- 
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cza chórn gokolego i deklamacye, wygłoszone za zro- 
zumieniem i przejęciem się przez draha Ćwixłę. 
Uroczystość zakuńczył pięknem przemówieniem 
ks. Stojanowski, poczem nastąpiła zabawa przy 
dźwiękach muzyki kierowanej przez druha Lin 
hardta. 

2 Sanoka. (Wiec Chełmski. — Wykłady. — 
Drużyny Bartoszówe. — Kasyno). Kilkanaście 
dni temo przybyli du Sanoka delegaci lwowskiego 
komitetu, zawiązanego celem rozbndzenia w krajo 
akcyi przeciw wyodrębnieniu Chełmszczyzny. 

Na zebranin w „Sokole* uchwalono i w na- 
szym powiecie rozwiuąć odpowiednią działalnaść 
przez urządzenie „Dnia Chełmskiego*, w którym 
tn dnin mają się odbyć w Sanoka i wsiach oka 
licznych wieca lndowa protesiające przeciw tema 
akrowi gwałtu. Wybrano do tej akeyi komitat zło 
Żony z pp. dra Gawła, Tastanowskiego, Lewano- 
wicza, Praszałowicza i Zarskiego. 

W sezonie bieżącym rach oświatowy w naszem 
mieńcie jest nader ożywiony. Nowoazałożona filia 
Uoiwersytetn Ludowego im, Mickiewicza urządza 
cały szereg wykładów w liczbie około 20, da któ 
rych zaproszono najlepsze siły prelepenckie miej- 
acowa i zamiejscowe. I tak z miejscowych pp.: 
pruf. Zacharę, Śikorę, Suśoickiegu, Kreinera, Ko- 
towicza, posła Wrześniownkiego, aaturkę Kossak 
Pałeńską i inżyniera p. Frankowskiego, z zamiej- 
acowych zań inż. Libauńskiego, panią Gerżabkową, 
dra Drobnera, p. Guryała, imżynjera Gajewskiego 
i antorkę Golińską. 

Uniwersytet Powszechny daje seryę z 5 wy- 
kładów złożoną  Prelegentami są: prof Sośnicki 
prof Kreiner, prof. Sikora, prof. Zachara i prof 
Wyka. 

Nadto odbyły się u nas fachowe wykłady z o- 
grodnictwa urządzone przez Towarzystwo pazcze|- 
niczo Ogrodnicze, kurs pożarnictwa oraz wykłady 
Sokole o scontingn 

Założone u nas przed kilku miesiącami „Dru- 
żyny Rartoszowe* mające na celu aświadomienia 
unrodowe i kształcenie fizyczne i dachowe mło 
dzieży rzemieślniczej rozwija się nader pomyślnia 
pod kierankiem prezesa akademika Wolfenborga. 
Liczne zastępy ćwiczą w Bali „Sukoła”, nadto zaś 
objawia się rach czytelniczy i towarzyski. 

Kasyno tutejsze odbyło nowa doroczne wybory 
i na prezesa wybrało w miejace dra Jabłońskiego 
ustępującego po kilkaletniem aprawowanin tej go 
dności p. inż. Ruttera. Nowy prezes już zaznaczył 
dodatnio swoją działalność przez starania o oży 
wienia rocha towa zyskiego w kasynie, Dwa razy 
w tygodnia odbywają się zebrania z udziałem pań 
Na zabraniach tych panoje szczera niewymnszona 
wesołość i humor. 

Duaa 25 bm. urządziła kasyno wieczorek tane- 
czny t zw. „Katarzynę“. Bawiono sią ochoczo do 
ńwitn. 


„Król mody“ z Paryża w Wiedniu. 
(Patrz ilustracyę). 

Pan Poiret, mistrz aztnki krawieckiej, ałynny ar- 
tysta w ubieraniu kobiet, przybył do Wiednia, przy- 
wożąc u sobą pięć pięknych żywych „manekinów“, 
urocmych Francnzuczek, które zaprodukawać miały jego 
treacye. Pan Poiret wygłosił w aali wiedeńskiej „Ura- 
Ali" trzy prelekcye, aby panle wledeńwkie zaznajomić 
ae uwemi ideami — a na wykłady ta poapieszył cały 
elegancki świat, ba, nawet członkowie domu cesar 
aklspo ! 

Mr. Polrat naprzód pokazał szereg kinematografi- 
esnych zdjęć, ilustrujących jego atelier w Paryża 
d spasób komponowania toalet, następnie wygłosił awój 
«dczyt, roawodząc się nad atowankiem mody kobiecej 
do sztuki, wreszcie zaprodukował awe toalety in na 
urā, noszone przez owa piękne modelki, które def! 
lowały przez aceng przed publicznością. 

Nowa mada, jaką prapaguje p Palret, opiera się 
głównie na styla empźre'u. Waszyatkie staniki są pod 
pieralami njęte, żakiety proste, apodnice przoważnie 
wąskie. P. Poiret lubi kolorystyczne efekty, jest 
umiatrzem w dobleranin barw liardzo wyrazistych, 
Aksamitn, brokata i foter nżywa z aamiłowaniem 

Saknie spacerowa są wrzystkie w atyla empire 
w kolorach żółtawym przypominającym kolor akóry, 
<zerwonawo lila, zielonym eto. Kapelusze są przewa- 
źnie mała. Rękawy suklen wizytowych dłagie. 

Nasza Ilustracya przedstawia kilka modeli z tego 
intereanjącego pokazu I portret samego „króla mody“ 
pana Poiret, 

— 


Wielka katastrofa kolejowa. 


Wezoraj wieczorem na torze kolei północnej 
między Witkowicami a Sviaowem kulo Morawskiej 
Ostrawy zderzył się pociąg osobawy Nr. 14 wy 
chodzący o godz. 2 sopoł, z Krakowa, zdążający 
do Wiedniu z pociągiem towarowym. Mianowicie 
aba pociągi zarówno towarowy jak i osobowy zjeż- 
dżały na jeden i ten sam tor. 

Lokomotywa pociągu towarowego uderzyła w 
środek pociągn osobowego. przyczem 15 wagonów 
wykolelła sią I zastało rozbitych, Dwóch kondu- 
ktorów z K: ła i Magan ciężko ran- 
mych. Dziewięć asób rannych, wieln podróżnych 


MA i BRB Z a BR M M ih M. 


doznało wstrząsu nerwowego. 
Bliżaza szczegóły zarówno o przebiega kata- 
strofy jak i a jej przebiegn na razie nieznane. 
Na miejsce wypadka wyroszyła dzisiaj ape- 
cyalna Komisya celem poczynienia dochodzeń i 
wykrycia wianych. 


Co słychać w mieście? 


Szkarlatyna w gimnazyum św. Jacka. Wypadki 
sakarlatyny w tym zakłudsie zdarzyły się w bieżącym 
rokn tak często, Że sprawa ta powinna zwrócić uwagę 
władzy sanitarnej. W klasia VII tegoż glmnnzynm 
umarł nawet onegdaj na azkarlatynę uczeń śp Skor- 
czyński, a trzech innych uczniów zachorowało, Ogółem 
w ciągu roka wśród nuanlów sdarzylo się jak słychać, 
11 wypadków tej zakaźnej t tak groźoej charnby 

Z teatru miajskiaga. Na premierę „L-giena* St. 
Wysplańskiego nadeszły pod adresem dyrekcji liczne 
depesze gratulacyjne, między inneml od Koła drama- 
tycznego wa Lwawie, dyrekcyi teatru artystycznego 
w Warszawie, Towarzystwa akademickiego polskiego 
w Hali nad Salą. Towarzystwa biblioteki polskiej w 
Arco, pp: Michała Taraalewicza, Lucyana Rydla, Ka 
zimierza Sichalekiego, redaktora wychodzącego w ję 
ayka rosyjskim w Warszawie pisma „Warszawakoje 
Słowa”, Włnd/imlerza Samatjewa. 

W ciąga bieżącego tygodola „Leglon* grany bę- 
dzie w czwartek, piątek, soboto, w mnutępnym tygo- 
dnia w niedzielę B grudnia, w poniedziałek 1 czwar- 
tek. W niedzielę po południa wznowioną zostanie 
sztuka p, Zapolskiej „Panna Mallczewska*. 

Wystawa Gwiazdkowa. W eall wzptawowej Ligi 
Pomacy przemysłowej kipi gorączkowa praca nad osta. 
tecznem urządzeniem wystawy pgmwlazdkowej, która 
w tym roka zapowiada się Imponojąco. Otwarcie wy- 
stawy nastąpl w piątek dola | grodnia o 11 rano 
Niewysokie watępy 2 halerzy dla dorosłych, 10 dla 
młodzieży d»ją pewność, że więkaza część mieszkań- 
ców Krakowa przed zakupami na ów. Mikołaja I 
Gwiazdkę wystawę tę zwiedzi. Dla gramialnych wy- 
eleczek młodzieży azkolnej odbywać się będą przed 
poładniem adczyty o przemyśle rodzimym, ilustrowane 
okazami Wystawa dla zwiedzania otwarta codzien: 
nie ad 9 rane de 8 wieczorem 

Na Dar Grunwaldzki ogółem deklarowano do dnia 
15 listopuda b. r. K. 1,696.748 b. 83, a wpłacono 
gotówką K 685,448 h 36. 

QOdcyt a „Leglonla“ p Weychert Szyma- 
nawakiej, wygłoszony trzykrotnie w Uniwersytecie 
Ladowym, wyszedł z druku i jest do nabycia we 
wazystkich księgarniach 

Szkoła nauk apałaczna-polltycznych. W piątek 
da. i gradnia o godz 8 wieczorem p. Tytna Filipo- 
wiez rozpoczyna wykłady o znkreale i kierunkach so- 
cyolagli. 

Jubileuszowy kancart ku czci Maryana Szaszkie- 
wlicza odbędzie się w sal Starego Teatra w sobotę 
dn. Ż-go gradnia przy wapółudziałe „Bandurysta* ze 
Lwowa, Ceny miejsc: 650, 881, 220 i 1 korona — 
Początek a godz wpół do 8 wleczorem. Bilety wcze 
fniej nabyć można w „Kasie zamawiaj“ (Plac Ma- 
ryacki 9S, a w dzień koncertn w kaale Star. Teatra. 

Święty Mikołaj ze awoją drużyną odwiedzać bę 
dzie graecane dzieci za wskazówkami Akademickiego 
Kada T. S. L. wea wtorek © i we środę t gr: 
Akademickie Koło T. 8. L. ca się przeto do ro 
dsiców i oplekunów wymienionych dzleci z prośbą o 
zgłoszenia ustne codziennie między godz. 12 a wpół 
do 2 w południe lub liatowne z podaniem dnia, go- 
dziny i wazeikich innych okołicaności, 

Wybory do Izby handlowa]. Otrzymnjemy nastę 
pujące plama: Stowarzyszenie krakowekich kopców od- 
było już kilkakrotnia pasledzenia w sprawia wyborów 
do Ishy handi. pod praewodoletwem swego prezesa p. 
Spiry (a nie jak podano ç. Pitzelego). Niezależnie od 
Stowarzyszenia ua razle utworzył się komitet, który 
przystąpił do akeyi wyborczej Sekr.: Rafat Selinger. 

W sprawle wyhorów do Izby handl., odnośnie do 
wczorajszego naszego artykułn, proal nas p. Pitzele 
o zaznaczenie, że nio jest prezesem, lecz sekretarzem 
„Stow. kupców Żydowskich" 

Koncerty orklaate wojskowych. We wszystkie 
niedziele w grudniu b. r, oraz stycznin, loty 
marcu i kwietniu 1912 r. będą sie odbywały na 
Rynku głównym przed pałacem Spiskim od go- 
dziny 12—1 w poł. kencerty orkiestr wojskowych. 

Zamach samahójczy. Wczoraj wieczorem w za- 
młarze samobójczym zażył p N., K. akademik, eubli- 
mata w poczekalni na dworca kolejowym. Zawezwane 
pogotowie ratankowe przewiozło denata do szpitala ów. 
Łazarza, gdzie zarządzono wypompowanie zawartości 
żołądka. Stan denata nle budal poważolejszych otaw. 
Przyczyną zamachu samobójczego ma być resatrój ner- 
wowy 

Nisudała wyprawa w gwlat. Na telefoniczne za- 
wiadamienie policyi atanialawuwaklej aresztowano weso- 
raj na dworcu 22 letniego Adolfa Matoł- za Staniała- 
wowa, który akradłamy ojca 1: OO K wyjechał w świat 
w pogoni za nowemi wrażeniami. Przy aresztowanym 
znalezinno 985 K 80 b. 

Amator śladzi. Jan Kaleta, 83 lat liczący wyro- 
bnik x Prądnika Czerwonego, skradł onegdaj becakę 
śledzi wartości 36 K. na sskodę knpca Jakóba 


Schmalzbacha, zam. pray ul. Wielopele 14 i nalłował 
sprzedać ją przekupce Kokoszkowej na pl. Wolniea, 
Gdy ta nia chciała nabyć zaofierowanego towaru, Ka- 
Jeta zostawił przy niej beczkę, nam saé zbiegł Do- 
plera póżniej wyśledziła ga policya 1 zaareaztonała 

Kradziaż worka z żyłem. Policya aresztaaała 
wczotuj *6-letniego Stefana Kumelę 1 17 letniego Le 
ona Pałczyńskiego, którzy we wtorek skradli worek 
żyta, wartości 21 kor. na szkodę młynarza w Pra 
dnika Czerwonym p. Schindlera. 

Okradziony w pociągu. Wracającemn a Pros ra- 
betnikowi Plotrowł Madrakowl s£radziono w pociąga 
między Oświącimem a Krakowem 176 kor. 4U hul, 
cały jego zarobek, Za sprawcą śledzi policya. 

Kradzież na poczcie. Policya aresztowała wcza 
raj woźnicę pocatowega, 27 letniego Lodwika Pajda 
na za kradzież paczki z gmacha pocztowego. W paca 
ce zuajdował się segar i bielizna, 

Zwłoki noworodka. Dzisisj rana zanważył stróż 
28 Sakiearic zwłoki nowerodka pici żeńskiej owi 
nięta w szmaty, porzucone na nl. Brackiej, Zwłoki 
przewieziono do zakładu medycyny sądowej, Śledz 
two w toku. 

Z „Sokoła* w Podgórzu. Obchód św. Mikołaja 
w „Sukole* podgórskim odbędzie się wa własnej 
sali we środę dnia 6 grudnia o godzinie 4 po 
połądnio. Wkładka wynosi dla członków na po- 
daranek dla dzieci 50 bal, dla nieczłonków 70 
hal. Lista otwarta do 5 grudnia. 

Wieczorek ku nczczenin Powstania Listopada 
wego odbędzie się 7 grudnia o godzinie 7 i pół 
wieczorem. Oprócz części mazykalna wokalnej ode 
graną zostanie sztaka: „Zmartwychwstanie*, Te 
goż dnia o godzinie 8 rano odprawionem będzie 
nabożeustwo żałoboa w kościela parafialnym. — 
Prezes wzywa wszystkich druhów nmandarowa 
nych do wzięcia udziała w nabożeństwie i wie 
czorku 

Z kroniki żałobnej. 
+ Grzegorz Musiał, 
towarzysz sztaki drukarskiej, po dłaższej i ciężkiej 
chorobie, która wyniazczyła nadwątlany pracą jega 
organizm, zmarł we czwartek ðU b. m o godz. 2 
w nacy, w 39 roku życia, 

Ś. p. Graegora Mosia? pracował od szeregu lat 
przy „Nowinach“, adznaczał mię niezwykłą pilnością 
1 anmlennością w apełolaniu swych obowiązków, był 
ta jeden a tych zacnych ładzi, którzy dobrocią swego 
serca i wrodzoną szlachetnością umieją pozysitwać 
sobie przyjaciół, toteż śmierć jego dotknęła at 
kich przyjacioł i kolegów, £ którymi od lat tylm pra- 
eował. 

"Tadeusz Skórexyńaki, uczeń VIL kl. gimn. św, 
Jacka, przezysnzy lat IK, zmarł 23 b. m. 

Marcin Chorzemaki radca dworn, b. pre 
zydent sądu obw. w Złoczowie, w 68 rokn życia, 
zmarł we Lwowie. 

Rapartuar teatru mlejskiaga Im. Słowackiego. 
Piąt x € egion» 
Sobota «Legion» 
Niedziela Legion» 
miedziale> «Legiom. 


Telsgramy „Nawin*. 


Z lzby posłów. 


Sprawa urzędnicza. — Min Hochanhurger wywołuje 
burzę. — Bójka w izbie. 

Wladań W dalszym cigo wczorajszego posie- 
dzenia minister spraw weanętrzanych Heynold 
omówił wniesione przedłużenie urzędnicze. Mini 
star zażądał jednak od Izby uchwalenia nowych 
podatków „Trzeba, mówił, by zarząd fioansów 
otrzymał odpowiednie źródła dochodów, 
gdyż inaczej — pod oszę ze stanowczością, wy- 
kluczającą wszelką wątpliwość — wejście w ży- 
cie natawy urzędniczej będzie niemo- 
żłiwe*. 

Z kolei lzba przeszła do dalszego ciąga dy 
skosyi nad wnioskiem nagłym Koernara w spra- 
wie mianowania sędziów w Czechach. 

Minister sprawiedliwości Hachanhurger zabrał 
glos i użył w swej mowie ułowa: „Deutsch- 
bŁóhmen*. Słowo to wywołało na ławach czeskich 
niesłychaną burzą. Wszyscy posłowie czescy bez 
różnicy stronnictw przeciw tema wyrażenin się mi- 
nistra zaprotestowali, wołając: 

— Niema „Dentschbóhmeni* Jest tylko jedno 
nierozdzielne królestwo czeskie. 

Posłowie Fresa) Choc, Kalina i inni pokazy- 
wali ministrowi Hocheabnrgerowi pięści i żądali, 
aby minister wyrażenie to odwołał i nie pozwolili 
mu dalej mówić, Niemcy zaś demonatracyjnie aplan 
dowali i wołali: „Heill“ 

Przewodniczący wiceprezydent Conci usta- 
wicznie dzwonił i wzywał do Bpokojn, ale na 
próżno. 

Pos. Meyer wołał: Czy to dzwonek po- 
grzebowy dla ugody czeska niemie- 
ckiaj? 

Pos. Pacher: O 4 mamy się pogodzić (Na 
tę godzinę było naznaczone posiedzenie konferen 
cyi ugodowej. Przyp. red). 

Tymczasem pa ławie ministeryalnej zjawił się 
prezydent ministrów hr. Sitrgkh i minister oświaty 
Hossarek, 


Pos. Tobolka podbiegł kn lawie ministeryal- 
nej i bijąc pięścią o polt hr. Sturykha wołał: Jak 
pan może to znosić! 

Fresal wyciągnął gwizdawkę i począł gwi- 
zdać. Między Niemcami a Czechami przyszło nie: 
mal do bójki. 

Wreszcie min. Hochenburyer wyszedł z Bali. 
Posiedzenie przerwano. 

W panzie prezes Związkn czeskiego dr Fie- 
dler ndał sią da br Sturgkha i oświadczył, ża 
stanowisko Hochenbargera jest niemożliwe. Kon- 
stytacya nia zna prowincji „D-orach bohmen*, Mi 
nister dopnścił się naroszenia nitawy 

O godz 3%, zjawił eię w parlamencie prezes 
Blóński, który zaproponował formułkę, nmożliwia- 
Jącą dalsze obrady. Mianowicie, ahy Hovchenbar- 
ger oświadczył, że użył wyrazu „D aturhrohmen* 
nia w znaczenia prawno-państwowaum lob konsty- 
tacyjnem, tylko tak, jak się tego w potocznej mo 
wie ożywa. 

Zgudzono się na to i gdy o 4 tej posiedzenia 
znów wię zaczętu, dr Hochenburger ałożył owa 
Oświadczenia i obrady odbywniy się spokojnie — 
Mino ło panowało takie rozgoryczenie, 28 zapo- 
wiedziaua na wczoraj kunforeacye ngodowe cze 
uko niemieckie zustały odroczone na kilka dni. 

(„Dia Zeit“ twierdzi, że mimo załatwienia wczo- 
rajszego kuufliktn pozycya Hachenborgera została 
zach «iauą i że Hachenbarger wkrótce ?) ustupi). 

Wniosek Koernera odrzucono — Następne po- 
miedzenia Izby odbędzie się w piątek. Także Kuło 


polskia zhiera aie w t: m 
— 


elegvamy „Nowin“. 
Podwyższenie płac brzędaików autonomicznych. 


Lwów (Tel. wi) Wydział kraj. postanowił ze 
względu na drożyznę podwyższyć płace 
funkcyonaryuszy kraj. W tym celu Wydział kraj. 
uchwalił przedłożyć sejmowi wniosek o kreuwanie 
pięcu posad w V. randze t, j. w randze odpo- 
wiadającej randze radcy dworu. Nadto uchwalona 
wszystkim urzędnikom, podiegającym 
Wydziałowi kraj w Krakowie I Lwo- 
wie podwyższyć dodatek aktywalny 
w ten sposób, aby osiągnął wyso- 
kość wiedeńskiega dodatku aktyw, 
urzędników państw. 

Podwyższenie to da efekt wahający się odpo- 
wiednia do rangi między 200 a 4/0 K rocznie 
1 będzie to podwyższenie stałe, nie zaś dodatek 
jednorazowy, Dyetaryuszom stałym oraz wożźnym 
uchwalono podwyższenie pensyi o 16 K. Wresz- 
cie postanowiono, aby do uzyskania pełnej eme- 
rytury wystarczało odtąd wszystkim urzędnikom 
36 tat służby. 

Szczegóły ustawy urzędniczej. 

Wiedeń. Wuiesiona uatawa mrzędaicza zawiera 
między innemi następujące parsgrafy o zachowa- 
nin się orzędników: 

$ 31 Urzędnik ma w swem zachowanin się w 
urzędzie i poza nim strzedz powagi stanu i wszyst- 
kiego nnikać, coby nszcznplało szacu.ek i zanfanie, 
jakie wymaga jego stanowisko. Wszystkiego po 
winien zaniechać. co nie da sią pogodzić z dyscy- 
plipą, t. j. z stosunkiem snhordynacyi władzy. 

§ 32. Urzędnikuwi zakaz: ny m jest udział w ato 
warzyszenia, jeżeli dążenie tego stow aibo sposób 
jego dzialalności sprzeciwia uię obowiązkom urzę- 
dnika. Żndnema nrzędnikowi nia wolno należeć do 
stowarzyszeń zagranicznych, słnżących celom poli- 
tycznym. 


Proces przeciw Nieguszowi. 

Wiedeń (lel wł). W rozprawie przeciw Nie- 
gusowi przesłuchano dziś jako świadka ministrą 
sprawiedliwości Dra Hochenburgera, który oświad- 
czył, że miał wrażenie, iż strzały były 
przeciw niemu zwrócone. Oswiadcza 
z całą stanowczością, że podczas mowy p. Adlera 
się nie śmiał. Rozmawiał wówczas z jednym 
z posłów i być może, że uśmiech pozostał jeszcze 
na jego twarzy przez chwilę, gdy ten posel od- 
szedł. Ale nie było to wskutek mowy p Adlera, 
z której słyszał tylko kilka urywanych zdań. 
Dalej przesłuchano prez. gabinetu hr. Sturgkha, 
pos. Kurande. wiceprez. Izby Jukla i kilku urzę 
dników p. lame varnych. 


nin. 


„Le Griffon* 


prawdziwe francuskie papierki cygaretowe wazę- 
dzia do nehycia. 


Pierwszorzędna dekaracya i urządzenia. 
Od-naczony medalem i krzyżem 


Zakład pogrzebowy J. Horak 


Kraków, ul. Mikołajska I. 14 
Telefon Nr. 248. 


Najtańszy przewóz zwłok, akshumacya atc. 
10 


Zimowe czapki, Kapuzy, Switery męskie i damskie, Szale sznelowe 
jedwabne, Pledy angielskie, Rękawiczki wełniane i skórkowe, nadto 
w wielkim wyborze Kufry, Walizy, Torby, Necesery, Parasole, 
Kalosze, najnowsze Torebki skórkowe damskie od K. 450 wzwyż 


wszystkie towary 
po cenach bez kon- 
kurencyi poleca 


-ANASTAZY FRONCZ 


Kraków,ul. 
Floryańska 


r 


E„EVOE” 5 


środsk na porost włosów, 
ask w ei — pm 
id LT |iwniaj iali 
geina e a ae E 
łupleżowi. Nawet i tam zkutkuja „E 
zadziwiająco, gdzie Inna środki 


Nakładem 


Księgarni katolickiej | ™ 
Dra Władysława Mitkawskiego 


w Krakowie 
9, plac Maryacki, telefon. 1308 


wyszlo co tylko prześliczne działko 
©. CLARKE, Tow. Jez. p. t. 


ADWENT 


"M mar EE 


BR | pónta wii plenimtł utczch scale zy 
K. RZĄCA i CHMURSKI 
w Hralawia, przy ulicy iw. Gertrudy L, á pyski al 


wyrabia pod kontrolą Komisy Przem Tow. Lak polecona przas odźwieża akórę na głowie, wzmacnia I 


tod Tow. Wedy mineralna srtaczne, odpowiadając skladam che e SZA ZS moduje porost wlosów. — Cema iednej 
miezaym wodom: Buińskiej, Gieshithlerukiej, Belierskiej, Vichy, date! flaszki bardzn wydatnej Ń korom, 
Marysnbadzkiej, Hombag. Kissingen, tadzieś specyalnia lecznicza, trzach fakenów 12 kor. — „Evos“ krem cndowny przeniw zmaraserk em, 
jak: Litową, Hramową Jodową Żelasistą Kwaing oraz Wody prynzczom, zajadom. Doty słoik 4 kor. — Oryentalne mydło piąknaści 
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M jest mój światowej sławy garnitur do golenia Nr. 8730 
w plęknam polarowanem pudełku drawalanam, które jest 20 cm. długie, 
151, azerukie, 6 cm. wysokie, do zamykania, za zwierciadłem da de- 
wolnego ustawiania i zawiera wszystkie przybory de gelania: 

1) Brzytwa z najlepazej selingerskiej stali 
dokladnie pół wklędle uzliłowana, do ksżdega zare- 
atu nadająca sią i gotowa do użycia 2) Dobry ree- 
mień do obciągania 8) Pudeike pasty do rawne- 
nia. 4) Puszkę antyseptycanego mydła do pułenia. 
B) Cżarką nikłowaną do rozrabiania mydła, 6) Pem- 
daal z niklowanym trzymadiam. Kamgiel w naj- 

lapazaj jakości tylko K. 5-— 
Temaam garnitur, tyłka brzytwa 2 przyrządar nabran. 
sym dla uiewprawnych (akaleczenic wykluczonej 
x podaniem sposobu użycia K. 540. Najeykae 
niajsry garnitur da golenia, zawiera zamiast heey- 
twy aparat bespieczadztwa do golenia „K arosa” 
hardza aigoa dla niawprawnych K, 6—. 
Zaminga darwołama luk rwrot plasiędzy. Wysylką uskntecznia m na hiaską 
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pl. Szczepański (dom własny) TeL 331 
Zaklad podejmuje sią urządzeń pogrzebo- 
wych oraz sprowadzania zwłok ze wazystkich 
krajów auropajskich. — W Krakowia jedy- 
my, który posiada włatny wyrób trumien, 
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z nkończoną 4 kl. gimnazyalną 
znajdzie pomieszczenia w księ- 
garni. Wiadomości udziela hinro 
dzienników i ogłoszeń Maryana 
Hnpczyca, Kraków Wiślna 2. 
ETSETHFWEM "R LZ T—=) 
Do sprzesania: R 


Futro damskie raien. 
sę: Kleparski 14 I p. na lewo. 
ne 
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tartej A starych bułek dla c. i 

Szkoly kadeckiej w Łobzowie. Zgło- | Mały Rynek I. 6,1 p. 
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Przyjmuje prenumeratę na wszyst- 


a kie dzienniki krajowe | zagran. — 
Ka rt k R także z dostawą do domu, oraz 
egloszenia do wszystkich dzienni- 
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poleca najtaniej erych. Wielki wybór widokówek. 
nad rzaką lob potokiem w drodko- 
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reaztką dworn pod Krakowem w e 
Kobierzynia zamieszkale przez woj- raków, ul. Długa 4 
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ako, roczny czynaz 7 400 xor. i par- | |] 
celę budowlaną w Krakowie na | | 
Zwierzyńca 800 saini kwadrato- przy zapotrzebowania okolicznościo. | 
wych podarków różnage rodzaju i 

saglądaijcie do mego głównego cen- 
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2000 lekarzy. — Do nabycią we wsz; 


Naśw.Mikołaj 


| BA w nocy (poap.) do Lwowa. 1114 w nocy (osob.) da Wieliczki. 
8-4 rano (poap.) do Wiednia, Opawy, Barna, Ole- 
liko pume Mia Gi rA lyslowie, Bzezakowy, Wroclawia, Przychodzą da Krakowa! 
b m otwiczne i la 
oce o ry mięlówki ESA: Riebtara. 420 rano (osob) do Odwięcima. 1288 w nocy (posp.) za Lwowa. 
Skrzynki „Mata lor“. Lal 528 rano (osob. de Wiednia, Open, Boram, Ole. | 809 w nocy (poup.) s Wiednia, Berna, Olomańca 
kii zabawki celnloidowe, muńca, Myslowie, Szczakowy, Wroclawia, Rial- Opawy, Wrocławia, Blalska. 
Szachy, domina, warcaby ska, Warszawy. BAR rano (esoh.) z Podwołoczynk. 
| T arak aF AOT 645 rano (posp) do Lwowa I Podwol: Jasła, | 457 rane (osob.) ze Lwowa, Podwoloczysk, Bre- 
|| Mydła toaletowe o uilnych Cbyrowa, Stryja, Btanisławowa, Fiusiatyna, dów, Ickan, Czerniowiec, Jasła, Chyrowa. 
kwiatowych zapachach Bokala, Kopyczynisc i Czarniowiec. 542 rano (poap.) x Wiednia. 
po koranw1-80| ra 1 kg 52 rano (poap.) do Wiednia, Bzczakowy. Wreela- | 600 rana (osob.) = Nowego Bącza i Innych miast 
wia, Żywca, Bielska, Koszyc, Opawy, Beras, przea Suchą. 
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Na podarunki ie e i E 85 rano (miesz ) di Wielloaki. Taai ps 
B4h runo (osob) do Kocmyrzowa | M 3 780 rano (miesz) s Wieliczki. 
9% rano (ooh) da Sechy, W. rano (osob) £ Kocmyrzowa 1 Mogiły. 
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Warszawy 
12:58 pop. (osob.) = Kocmyrsowa í Mogily. 
1-24 pop. (osob.) u Lwawa. 
220 pop. (kłysk.) ze Lwowa. 
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